
W Y D .  P O R A N N E C E N A  N S : !
a KRAKOWIE n n  l  
na prewtieyl O U  f i a l „  ----------- 5 0  h a l . ,  3 2  f e n .

P I Ą T E K

Przedpłata wynoslr W Ulikono
ku

fi* cjdym obgzan« Państwa poux. 
l>raa*mą przee. | ‘̂-r«zwwii przM. 7> r r i n i r i  1 Pn»dpl«U uiltma™ “ 41« ftsaeETCłełsłwa Lcd̂wero

Miesi ęczaii . ....................
Kwartalni* . . . ................
PółrtuiHi# . . . . . .  . . . .
HoCtnlc . .

Przy uiszezi
Zamawiać .Głos Narwdn* możi 

piemażnemi, przekazami paczta

K ib—
. 30-- 
, «*■- 
. 12®-—

mla protiLiurm
ia we wśzystt, 
wymi, przez P

K 6-50 
, 5 •§*
. ®l’ —
. 1"3'- 

sr Markach poi 
rh sgtscyacb 
aeztewa Rase

K 10— 1 11.—
, 30.- . 33.—
. 6®-— . «*.-
. 120- . 1’?.- 

sklch liczyć nsleły wedle kursu 
aziennikew iue bezpeiredei 
®szezę«l tości (Keete Nr 2359!

a 12.— i 4 k S-ś-,
. S«— 1 „ 2SM
. "2-— I . 51.—
. 1H - 5 . lwj.—1 

urzędowe*. 1 Marka — 1 X. 50 hal.
w Ariministracyi- — Opłaty mężna uskutfv?nEab iistaiaf 
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Warszawa, 18 marca.
Sejm ’,yje pod znakiem gadulstwa na ple

narnych posiedzeniach, co ogromnie utru
dnia praco. Wnioski, jasne, które załatwić 
możno, w kilkanaście minut, zabierają mu 
całe godzi uy, gdyż każdo ze etrowiictw u- 
waża *za wskazane wypowiedzieć sic w naj- 
błach szych sprawach. Dzięki temu kwestye 
palące odpadają z porządku dziennego i mu
szą być -ozpcitrywane ze zmaoznem opóźnie
niem.

Tak np. w piątek ub. odłożono sprawę 
•śląska Górnego, a z o itatoiego posiedzenia 
orzesunięto kwestyę zajść w Zaglęb;u Dą- 
browskiem i walki z  bolszowizmem, aczkol
wiek obydwa te punkty mają pierwszorzę- 
vino znaczenie.

Na posiedzeniu w  Jm. 17 b. m. najwięcej 
czasu zabrała sprawa żydowska. Mianowi
cie poseł Głąbińsld w  imieniu Z. S. L. N. 
zgłosił wniosek utworzenia specyaiuej kó
rnicki. któraby drogą ankiety zebrała sto
sowny mateiryał i opracowała projekt roz
wiązania sprawy żydowskiej w Polsce. Tdzic 
głównie o to, by ta bolączka nasza była za
łatwiona u nas i przez nas bez ingerencyi 
obcych, czegoby sobie mocno życzyły pe
wne partye żydowskie. To też dj ikusya by
ła długa i przez trybunę przesunął się cały 
czereg mówców żydowskich.

Ma się rozumieć, że najgłośniej brzmiały 
per e mówienia Pry łuckiego i Grflnbaunu, 
którzy, jak zwykle, domagali się autonomii 
narodowościowej. Wymyślili nawet nowe dla 
nas w Warszawie pojęcie „patryotyzinu 
państwowego" obeoując pielęgnować ta

kowy względem państwa polskiego, o ile 
ich żądania będą uznane. A  żądania to nie 
małe. Poza samorządom religijnym —  uzna
nie szkół żargonowych i upaństwowienie 
ich, równouprawnienie żargonu w urzeaach 
i  sądach, wyłączności wypływające z odrę
bności religijnych przepisów itp. Odzywał? 
się i aeymHatorEy, ale boz wrażenia, gdyż 
większość zdaje się już rozumieć, że szko
dliwszym dla nas jest żyd asymilator, bez
karnie wsączający truciznę do polskich dim , 
niż wyraźny wróg polskości —  swnista czy 
ludowiec żydowski.

Ostateo&nie uchwaiŁono wygonienie spe 
cyalnoj komisyi, złożonej z 15 chrześcijan 
i 4 żydów, która wszechstronnie zbada 
kwestyę.

Bardzo znamiennj incvdnnt zaszedł w  tra
kcie rozwa tania wniosku Dra Falkowskie
go (Z. R. L.) w sprawie zabezpieczenia Za
głębia Dąbrowskiego nrzed napaścią nie
miecką. Lc wica nie mogła utrzymać się w 
ramach wniosku i... wy tąpiła przec:w  w oj
sku, biorąc w  obronę fiWnunistów i „zdener
wowanych" Niemców, którzy „nrzez pomył
kę" zaatakowali wojsko polskie. Wywoła
ło to wzburzenie na prawicy i w centrum, 
która powitała tak jasne wystąpieme nale
żytą oceną obrońców bolszewizmu i N'em- 
ców Wniosek przeszedł wszystkimi głosa
mi przeciw socyalistom i Thu sruttowcom.

Na zakończenie referent komisyi sejmo
wej, która jeździła do Dąbrowy celem zba
dania zajść z 12 b. flł. dał krótką relacyę, 
a raczej wynik śledztwa, i postawił pewne 
wnioski, przeci w czemu jednak iStaa człon
kowie komisyi zaprotestował', wekaaując, 

że nie upoważniali referenta do stawiania 
wniosków.

Być może, iż sprawa zajść w Dąbrowie i 
wniosek o walce z bolszewizmeni (ks. Dra 
Lutosławskiego) byłby rozważany na tem 
posiedzeniu, lecz ze względu na gałerye, 
trtfeba było przerwać obrady. Rzocz w tem, 
iż ndhj wał się w Wata. awio Zjazd Kółek 
rolniczych z udziaiem przedstawicieli Mało- 
i Wielkopolski. Wszystkie bilety na galeryi 
były oddane członkom Zjazdu, którzy wie
czorem mieli jeszcze obiadować w swoich 
sprawach, a że znaczna część poełów wło
ścian w> uczestnicy i wybitni działacze K ó 
łek, trzeba było odłożyć dalsze debaty.

Dotychczas Sejm me miał stałego roz
kładu pracy. Dopiero teraz ustalono, że ple
narne posiedzenia odbywać się będą we 
wtorki, czwartki i piątki o godz. 4 popołu
dniu. pozostały czas zaś poświęcony będzie 
pracom komisyjnym, przyczem marszałek z

Srzfiwodnłozącymi komisyi ustali godziny i 
nie pro “$zeń każdej. Tym sposobem zyska 

się wiele na czasie i wrydajnośt i pracy, gdyż 
obecnie posiedzenia kominyjae kolidują ze 
sobą i wielu bardziej obciążonych posłów 
wprost nie wie, gdzie w  danej chwili mogą 
być potrzebniejsi. m. w. r.

Żydzi opłakuj] swydi p j a t i ó l  H ó « .
2y " -i polscy nie mogą przeboleć pogr> 

mu Berlina i Wiednia, których niedoszłe 
zwycięstwo militarne otwierało przed nimi 
peranc’ .!-'wę nic,/nli<?ralfivch korzyści z ob
jęcia generalnego zastępstwa interesów nio- 
mieckch na cały rozległy wschód Europy. 
Nie może uspokoi': się Izrael polski z powo
du żałoby, ok.wwaiacoj niwv Gem Tak 
np. wych^dzrcT w Krakowie mxodow>ży- 
r vf!V? ..Nowy Dziennik" łka następująee- 
mi Błowy: ^

Nicricy mają za trzy tygodnie wyżywie
nia zapłacić całą swoją flotą handlo—ą, j«ć- 
cy ' '  ;niicccy w; Francyi maja nA*r>̂  od
budowywać zrto-o.nue prowinero półnot nej 
Francyi, kniej 1 tnnn na-*«ł-wnTzr. 
siwa niemieckie prr'-'4'* mała nnd nadzór 
koaliantów, którzy będą zaitikaoowywać 
wszystkie zyski; co  m a j ą  r o b . ć  obywar 
tełe niemieccy, czem okupić mają źw.-ność 

^ ila  siebie aż do żniw? Ja k  m o g ą  d a l e j  
i s t n i.e.ć wśród tych warunków?! Wie dziś 
aj oleczeństwo niemieckie, że wiele zawiniło 
przez to, iż d a ł o  s i ę  u w i e ś ć  swoim za
chłannym i butnym kierownikom, wie r,* : 
że i 'i to- npfp swoją ciężko odpokutuje, ale 
z r o z u m i e ć  ni e  mo ż e  tej sprawiedłi*o 
śei, która skazuje naród 70-miłlonowy et ri- 
gładę z.a w i n y  k ilk u d zie s i.ę .c .i.u  j.e- 
d.no.s.t.e.k, a małą odporność reszty.
Jak niewinne baranki wyglądają s tem 

bandyci germańscy. Te miliony 
zbójów, co w pustvnię śmierci zamieniły 
kwitnące obszary Fnropy. t6 hordy Ilunnów, 
co mordowały, kradły, paliły i uprawiały ra
bunek, to tylko nieszczęsne „uwiedzione" 
c " "T T  swoich „kilkudziesięciu" przy woj 
ców. Gazeta żydowska nie może mę utulić 
w żałosnej trosce, ozem teraz te biedactwo, 
uskromnaone przez koaliantów, okupią so
bie żywność, jaka mają istnieć dalej wśród 
nowych warunków, bez Wiłłwćmsu, bez Gru
bych Bert, bez A lzacji, a wkrótce już tak
że i bez pokkiego zębom.

A jednak cóż robć? Mus. Trzeba się po
godzić zo smutną koniecznością...

A n s  i N N i m  i'? o Spisz i Ora*?.
Zgłoszenie praw polskich do póLuocno-zą- 

chodnich okolic Węgier, zamieszkałych przez 
naszą góral::1'a  lr  Ino! i, nie jest tak świeżej 
daty, jakby się zdawało. .Jeszcze bowiem w 
r. T»b1, a zatem na 27 lat przed uczonym 
czeskim Sz';:nberą, który w t . 1878 skonsta
tował istnienie Polaków na Węgrzech i okre
ślił na podstawie sumiennych badań ic! roz- 
siedlene i liczbę ''były to czasy, w których 
imuka czeska miała odwagę dawać świade- 
cti.o prawdzie), otóż na długo przed Szem- 
berą pojawił się w „Dodatku Tygodnio
wym" do ówczesnej „Gazety Lwowskiej" 
artykuł o ludności polskiej na Spiszu i Ora
wie, nieznanego autora, podpisany t.v!ko ini- 
cyałami J. Z. Autor tego artykułu pierwszy 
u nas starał się zwrócić uwagę ogółu na te 
kresy słowami pełnemi gorącego patrioty
zmu i wielkiego j>oczueia obywatelskiego. 
Jego liczby stat astyczne dziś już są prze
starzałe, ale cel jego pracy wcJc się nie 
zestarzał. Te mi samemi słowami, któieml 
on przed pół wiekiem z górą chciał wpły
nąć na losy rodaków naszych z poza da
wnych węgierskich shipów granicznycb? mo- 
iwmy i dziś odezwać się:

poczucie aaro.lcwe polskie u Polaków 
zakarpackich jest dotąd bardzo słabe. Nic 
dziwnego. Długotiwałe oddzielenie ich od 
no^elorzystefiri szczepu i narzucanie im ob
cego narzecza w kościele, szkole i prawo
dawstwie wpłynęło na takie usposobienie. 
W ęg iSTSlllG władzo, tak duchoiiwę. jak świe- 
(Mg. nie uSyzelędniają różnicy, jaka miedzy 
niemi a Słowakami istnieje, traktują ich z 
pominięciem wszelkich zasad słuszności, bez 
namysłu, jako Słowaków. 0 ;b  posuwam, 
co większa, zaślepienie swojo do togo sto
pnia, że usiłują narzucić idiomat słowreki 
r^szym pobratymcom. Skutkiem tej za- 
w^^tości, praktykuje sic tutaj niesłychane 
zjawisko, iż parafie, yamj ‘.szkałe nrźe?/ wło- 
ścian polskich, obsailzane bywa ja księżmi 
słowackimi, tudzież, że do szkółek para
fialnych, pośród nich isrtnłęją.nyek nasy
łają im nauczycieli Słowaków. Za Sprawi 
tych obcych księży i bakałarzy musi się li
czyć lud polski owyeb okolic języka słowa- 
cto'ego, zaniedbując swój własny zupełnie ; 
musi słuchać kazań słowackich, śpiewać w 
kościele i modlić się po słowacku, a nawet 
spowiadać się po słowacku. Język nasz, nie 
przypuszczony do zakresu publicznego, cof
nął się w zacisze domowe ubogiego chłop

ka, nie wychylając się poza obręb poufnej 
pogadanki, istniejąc jedynie jako gruba, 
au gard zona mowa. Niechaj to nikogo nie za
stanawia, jeżeli zn.śadznjąc się na wylnszezo 
nych pewyżoj krzywdach. wvrz rdz cnych, 
narodowości polskiej w Orawie i na Spiszu, 
biorę stąd pochop do zaniesienia mej proś
by do wysokich kierowników rządu, by tak 
niesprawiedliwemu rniczem uspraiwiedliwić 
się nfio dającemu postępowaniu tamę poło
żyć raczyli. Na zgodnie z prawdą opowie
dzianych szczegółach osniiwnm zarazem nic 
przesadza jacy w niczcm wniosek, aby, gdy 
inaczej tnulnoby może było uwzględnić słu
szno ;aclaida odosobnionych od nas gór: li 
polskich, by przyłączono ich siedliska pod 
względem duchowym Jo zarówno im nrzyle
głej dyecezyi taraowskiej w Galicyi, lub 
wcielono ich raczej całkowicie do naszego 
koronnego kraju".

Tak więc przed 68 laty, gdy nikomu je
szcze nie śniło się o możliwości tych wielkich 
zmian tervtoryał.nych, jaldo przeżywamy, 
prasa polska upommrła sic o polst-t Pnisz 
i Orawę, domagała sie nawet, wciolenia. tych 
ziem do polskiej Gajlfcyk Warto dziś f-o- 
wołać się na ten fakt u czynników, ronią
cych rozstrzygać o przyszłości fycR jjSfsajfhh 
Irrain.

WzPORt Wh||! Irtrinwnpw.
„Piast" donosi, że w ub. tygo knu zgłosił 

się do klubu jako zwyczajny członek poseł 
z powiatu suwalskiego, p. Aleksander Putra, 
który dopiero w ub. tygodniu dojbehał do 
Warszawy. Poseł Putra, nr. w Żuhrynku, 
w pow. suwalskim, ma Lat 30 i jest z zawodu 
agronomem. CSdopoki syn, ukończył sty- 
dyuir rolnicze na uniwersytecie k rakow- 
skim i pot więcił się pracy na rołi i pracy nad, 
ludom. Gorąco powitał też klub posłów 

świeżo wybranego posła z Podlasia, p. Jó
zefa Kowalczuka, który również w ub. ty- 
«'o ’ ;Vjł p'T'-»taoi! do k^ubu. P. K<gwalcsnlc, 
urodź, w Drelowie, w  gm. Załuski, w pow. 
radzyńikim, liczy lat 38 i jest z zawodu rol
nikiem. W  p. Kowatozuku zyskuje klub po
słów ludowych siłę hardzo poważną. We
dle informacyi, otrzrmairych od p. Kował- 
czuka, i drugi poeeł włoścaańsśd, wy'^rany 
ną Podlasiu przed dwoma tygodniami, p. 
Jóźwak, v. stąpi również do klubu Piasko
wców. Klub (X)stów P. 8. T* liczj tedy w 
Sejmie dzisiaj już 43 posłów.

P o ło ż e n ie  n a  S la s k u .
<¥ 4

Rada Narodowa Księ&twa Cieszyńskiego 
komunikuje:

Uwaga całego społeczeństwa śląskiego 
zwrócona jest na okręgi węglowe z powodu 
strejku poti tyczne go polskich górników. 
Umowa węglowa, zawarta imieniem Rady 
Narodowej przez radcę Czaplińskiego, a 
imieniem rządu czeskiego pizez pułkownika 
Szn ej derka przy pośredntotyde komisyi a- 
Hantów, nie przyczyniła się do zaprzestania 
strejku, allowiem żądania górników, żeby 
wojska czeskie usunięto z kopalń i kolonii 
robotniczych nie zostały dotychczas speł
nione, mimo uroczystych przyrzeczeń pułko
wnika Sznejderka, że władze czeskie woj
ska wycofają. Szykany i prześladowania 
władz czeskich dotychczas nie zmniejszyły 
się. Wobec wystąpienia pułk. Sznejderka na 
zgromadzeniu oómików w FUzach 16 b. m., 
na którem wezwał górników do złożenia ślu
bowanie Czechom i oświadczył, że Śląsk Mo
szyński musi być czeski, a działa i kulomio
ty będa przemawiały skoro zajduie potrze
ba, —  sprawa załagodzenia strejku bardzo 
sic skomplikowała. Sytuacyę należy oceniać 
jako bardzo walną pod każdym względem

W  niedzielę 23 b. m. odbędzie się w  mia
stach Księstwa Cieszyńskiego 10 wieców zr 
przywróceniem Pohce Śląska, Orawy i Spi
szą.

Skutkiem inwazyi czesk ej ludność pol
ska na Śląsku ponosi wielkie straty i ofiary. 
Celem przyjścia jej z pomocą otworzył się 
w Cieszynie komitet dla ofiar wojny, który 
będzie pracował w  porozumieniu z powsta
łym w tym celu komitetem w Krakowie.

Skład centralnego komitetu w Cieszynie 
stanowią: pp. Józef Dobrowolski, dyr. ban
ku rolniczego, Dorota Kłuszyńska, Józef 
Maehcj. Andrzej Teller i “Wiktor Stanek, dyr. 
Banku krajowego w Cieszynie. Oddziały ko
mitetu powstaną w całvm kraju. Ofiary na 
cele pomocy dla ludności Śląska przesyłać 
należy do Banku Rolniczego w Cieszynie.

Z Rad«mia otrzymał śląski Związek Kato
lików  IOjOOO korou i żywność dla pogrążo
nych w nędzy Ślązaków.

Umowa polsko-czeska w sprawie rozdzia
łu węgla, zawarta w dniu 17 b. m. w Cie
szynie zaw iera następujące warunki:

Ze szybów Lariseiia: Henryk Głęboki.
Jan, Franciszka i Franeisaek, oraz ze szy- 

I bów ar^tryackiego Tow. górniczego: Ho-. 
Iionegger, Austri.w Gabnreia doi tawać ma- 

2000 tonn węgla dziennie dla Polski a 
t685 tonn węgla dla części Śląska, pozosta
jącej pod adnrJnistracyą polską Prócz tego 
800 tonn węgla dziennie, jako wynostrodze- 
nlo za węgiel nńedostarczony w lutvm i kok 
su 800 tonn dziennie. Rozdział węgla prze
prowadza polski irspektor z siedzibą przy 
komisyi w Cieszynie, -a na wymienionych 
szybach po jednym kontrolnwm organie pol
skim, pod!ogniącym temu inspektorowi w 
Cieszynie, a bezpośrednio zwierzchniemu 
kontrolerowi w Karwinie. Cena węgla ir.a 
być płacona co 14 dni. Żądanie zapłaty na
ftą i słoniną Polacy nie przyjęli i żądali 
otwarcia graficy w sprawie wzajemnej wy
miany towarów.

Czesi a n e k t u j .
Ysleden. T. A. T. Biuro korespoudencyjne 

ogłasza Lnformacye „Narodnich Listów" z 
Genewy o rzekomych granicach ozceko 
slowacki-ch. Z tych śnfonnacyi wynika, że 
przywrócone być mają granice historyczne 
Czech, Moraw i Śląska z pewnymi wyjątka
mi co do granicy od strony niemiectóej. Ze 
Śląska rzeczpospolita czesko-ałcwacka o- 
trzyma obszar Raciborza z wyłączeniem 
miasta Raciborza i Rybnika. Ko’ej z Raci
borza do Rybnika i Bogumina i sam Bogu- 
tJu pozostają w rękach republiki czesko- 
słouackiej. Rzeczpospolita polska otrzyma 
powiat bialsfd 1 obszar mniej więcej t^ech 
kilometrów na zachód od Wisły. Obszar 
Earwiń&ko-c*eszyóskI I kolej ken/ycko-bo- 
gmtiłrska pcr~st»rą w rąJcarh Czedbo-ski- 
waków. Nadto powiaty Spisz i Ora. i o 
które dopommają &ę Pohw^-, poaoetaną w 
rękarh czecho-słowackicłt. Nadto otrzyma 
rzeczpospolita cs.osko-słowacka jeszcze od
szkodowanie wojenne w sumie 17 miliardów 
franków, a to z tytułu 4-letniego obsadze- 
e ia kraju i znśszozenia go przez nieprayjacial- 
Skie wojska niemieckie i węgierskie.

Potwi-aro zenia tych wiadomości skądinąd 
dotychczas nie ma. „Reichspost" zamiesz
cza powyższe windomośc-i pod ty  trałem: 
„Kłamstwo, szaleństwo, czy metoda".

Delegacya śląska w Pary tu.
Paryż. P. A. T. Radio krak. Przybyła tu 

dePgacya śląska i  prezesem R?dr Narodo
wej Ciera-ypskiej. ks. Józefem L o n d z i -  
n e m na czele. Delegacya, w której biorą u 
dział przedstawiciele wszvstldch warstw soo- 
łecznych i T.-szystkich partyi, orzedstawi 
mężom stanu koalioyi najwyższe pragnie
nia kraju, który cały, bez jakichkolwiek ró- 
żjwc, gorąco pragnie prratorTr-ra 'M  do Oj
czyzny, Polski

PRETLNSYE O URZĘDNIKA ZBIEGA.
Wiedeń. P. A. T. Ozeako-Błowackie biuro 

prasowi donosi z Berna: „Lido^ e N ow liy " 
donoRza z Morawskiej Ostrawy, że po opró 
żrleniu (iasszyna przez wojska czesko-sło- 
waekip prezydent sądu krajowego H a r 
b ie  h, który chociaż Niemiec rodem, o- 
świadczył się po stronie republiki czesko- 
słowackiej uciekł. Wedle umowy czesKO 
nolskibj, zawartej w  Paryżu, 'wszystkie wła
dze miały pozostać na miejscu, a więc i Har- 
bich. Polacy natomiast zamianowali radcę 
sadowego B o c h e ń s k i e g o  prezydentem, 
a komisya koalicyjna, bawiąca w Oieszynie, 
zŁtwżerifaiła nomraac-yę Bocheńskiego. 
Dzietmik wytyka, że komisya - koalicyjna, 
postaniła stronniczo.

M c y a  ustala granice Polski.
P«ryż. P. A. T. Radio krak. Ostatnio po

siedzenie Najwyższej Rady sprzymienzonych 
poświęcone było wysłuchaniu i dyskusyi 
iiad sprawozdaniem komisyi dla spraw pol
skich, przyjętem przez nią jednogłośnie. U- 
chwała komisyi tej zmierza do tego, aby w  
myśl zasady narodowości uczynić z Pofskl 
państwo zdolne do żyd *, muno wszelkie 
braki, poclrodz^ce * konfiguiacyi terenu. 
Polska jest w rzeczywistości jak gdyby w 
połowi" otoczona przez Niemcy od zacho
du: je it rzeczą konieczną, aby mog uży
wać nlezawMoś^i narodowej, ażeby miała

warunkach jest rzeczą niemożliwą wykreślić 
granice państwa, które ma się odbud. Lać 
bez włączenia naro.1; yośd nieir.leeki r. 
Niemcy zresztą, jak to słusznie zauważ'.} 
i a r d i e u, ngjtoli sprowadzeni tuta i urav-: •„ 
nie pracz rząd niemk^k’ na skutek przv- 
jętogo praez ten rzgd systemu kolonizac;. i. 
L l o y d  G e o r g e  zauważył w tym ucglę- 
fleie, że nie pov inno się dostarczać pretek
stu w ty rh okolicach So pewnego rodzaju 
irredenty nien :ockiej. Uwaga ta odnosiła 
się zwtaHzcza do terytor-.’ n  w s c ' o d  
Ww-fy, 2 izie Niemcy żyją w dość znacznej 
liczbie. Projekt kemisyi w rzeczywistości 
przyznaje Po.sce granice mniej ro^le^łe od 
granic z r. 1772 i przyznaje je? dostęp do 
ihOjto Bałtyckiego zapcmocą długiego pa
sa, który rozcią ga się u obu brzeg i w W i
sły aż do Gdańska. Pierwszy minister angiel
ski i Iniósł. "C możność tfeyw r"1'  V.Tir*v ] 
dwóch linii kolejowych że, 'znych z Gdań
ska do T o r  nia i Warszawy b e1 -  a 
wysurczającą dla zapewnienia Polsce n i> 
zaw*9łoód ekoncmlcznej. Komisyi. na tej 
podstawie wypracuje do sv — —
nie, uwzględniając uwagi, przed'topione w 
ciągu pierwszego omawiania tego projektu 
Decyzja nastąpi n aj p ni w . 1 d bni u j nic- 

■ długo.

ZNIESIENIE BLOKADY NIEMIEC.
Wiedeń. P. A. T . Wiedeńskie biu-o kor. 

drogą z Berlina podaje infonnacyę „M^r- 
-ingj*ost“ , aoooszącą, że Lloyd George 3 
kwietnia powróć do Anglii, by przygotowali 
zupełne zniesienie blokady. Nie można wąt
pić, że blokada w całości z dniem 1 maja

N iem cy radzą o Śląsku.
Wiedeń, r .  A. T . Wied. Biuro kor. douoat 

z Barlkiaj ^Berlmer Ztg. am  Mktag”  dowia
duje sie ze we Wrocławiu w sobotę w ra- 
tusa u zbiorą się posłowie śląscy Zgromadzo- 
tńa narodowego, pruskiego Zgromadaenta 
krajowego, jako też przedstawiciele rządu 
pa^^nwa i rządu pi uskiego, aby przeprową- 
(feić szczegółową dyskimyę nad sprawą gór- 
no-śloeka. to znaczy, niemiecko-polską i in
nymi sorawami Wschodu. Zaproszenie na to 
zebranie wyszio z łona Rady centralnej na
rodowej śląskiej. Głównj m celem jest skon- 
3ta< cwanie, jak.e stanowisko ma w tych 
kwestyoch zająć zarówno teraz, jak i na 
konferencje pokojowej rząd niemieckL

Jak s j  Niemcy tłomaczą ?
Nsucł. P. A  T. RadioteL Dnia 15 b. m. 

zaczęły się znów rokowa1 a w Poznaniu. —  
Wojskowi członk >wie niemieckiej komi3vi 
przybyli znów na posiedzenie. WT podkomi
syi wojskowej francuski gen. N i e 3 b e 1 za- 
p.e pono wał, aby artylorya niendecka i pol
aka zanEUBt o 20 kilometrów tylko o 10 kim. 
zostały cofnięte poza strefę neutralną. Na 
to Niemcy zrobili propoiycyę, aby artylery* 
po obu stronach zostały cofnięte tytko nań 
kin. Nie zowtalo to przyjęte. W końcu bar. 
v. Rechenherg oświadcz] L  że zgadza się na 
10 kim. Wtedy nagle przedstawiciele soju
szników zażądali, aby Niemcy na cah m 
froncie pozostawili tylko 10 bateryi ustawio
nych od siebie w  oddaleniu 40 kim. Już 
przedtem zasł^pcy aliantów oświadczyli, żo 
wojska ruemreckie wysiane przeciw PoGce 
nie są wojskami regularnemi, ale dzikieml 
horuami. 7.3 strony niemieckiej odparto to 
twierdzenie w sposób najostrzejszy. Na peł- 
nem posiedzeniu d. 15 w c a  po-wtórzył 'ran- 
cuski gen. Nieesel to twierdzenie i zażądał 
cofnięcia wojsk ochotniczych, oświadczano 
wprost, że w  wojsku niemieckiem pan: 
brak dyscypliny i że wojska te wałcza r .- 
mowolr*e. Na to Niemcy nie zgodzili . 
Przedstawiciele en ten ty zażądali najs- 
azego rozstrzygnięcia w .prawie wylądo .a- 
ula polskiej dywfayi w Gdańsku i przetranv 
pcitowacia ich do Polski, bo w Innym wy
padku zostanie Gdańsk ohsadzory. Braeuo- 
dm oący komisyi niemieclioj zaprote-tował 
przeciw temu i oświadczył, w nocie, że kwe- 
jŁya Gdańska nie pod pad;' pod zakr- ■ kom- 
petencyi komisji sojuszników i może byś 
rozstrzygniętą tylko w Spaa przeć rząd me- 
mieoU. Wtedy poseł Noulens oświadczył, 
ze nie może w  tej kwe^tyi prowadzić roko
wań w  Poznaniu. Zażądano pcMdstawmnia 
sprawy nieepcawiWiiwcgD dr niania Psia. 
fców wzgtHłnie Niemców .w ohcą jU lB & om
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markacyjnej. Allaaći zażądali, aby w doty
czącej 'kor.ri.-iyi kwili u (król tylko pjzedsta- j 
wicietebKiiantów, tymczasem ze strony nie
mieckiej żadnac. aby członkami komisyi by
li Niemcy i ..ouaasHcy pod puzewodnietwem 
neutralnego oficera.

Klęska tolstewków na Litwie.
Kraków. P. A. T. Radiotelegrajn z Paryża 

t 20 h. m. ' gencva litewsk- w Lozan
nie donosi, że rozpoczęła s;ę ofenzywa na 
froncie litewsko-kurlandzkim. Bolszewicy 
ponieśli decydującą klęskę. Libawa jest zu
pełnie wolna. Schwytano pociągi pancerne. 
Wojska litewskie rozpędziły bolszewików w 
odległości 60 klra. od Wilna, zdobywając 
materyał wojenny. Bolszewicy cofnęli się na 
całym froncie.

Rewol{)cva bolszewicka w Egipcie.
Kraków. P. A. T. Radio nieznanej stae* 

angielskiej. Rząd egipski uważał, że wizyta 
dwóch ministrów angielskich byłaby bardzo 
pożądana. Nie mogłaby one 'ednak przypaść 
na pierwsze tygodnie konferencyi pokojo
wej, wtedy bowiem minister sipraw zagrani
cznych będzie bairdzo zajęty w Pairvżu. Mi
nistrowie mieli przybyć w  połowie lutego. 
Rząd egipski otrzyma! władzę aresztowa
nia i deportowania przywódców bundowni- 
ków. Od tego czasu wybuchły w  Kairo i w 
jednym czy dwóch centrach pnowincyonal- 
nych rozruchy zorgannzowane główrue przez 
studentów, którzy zdołali pociągnąć szumo
winy miejskie. Z powodu użycia broni pod
czas rozruchów, były ofiary w łodziach. —  
Istnieje poważna raeya, aby uważać, że sy- 
tuacya jest opanowana. Rozcuchy były na
rządzone przez egipskie partye rewolucyjne 
w Szwajcaryi i Konstantynopolu, wspoma
gane przez tureckie, niemieckie i rosyjskie 
złoto. W  ten sposób chciano wprowadzić 
boisz ewizm nie tylko w Egipcie, ale w całym 
święcie mahometan skitn. Jest to oetatm w y- 
s?tęk yioTnców.

I w o n a  t a M a « o t!®
V'iedeń. P. A. T . „Reiehapost" donosi ze 

f W  Hełm u: Rząd moskiewski do zorgani
zowania rewołucyi komunistycznej na ca
łym swłecie otworzył ministerstwo, noszące 
tytuł: ..ndciscowy narodowy komisaryat re- 
woh ; j ■ Pierwszym ministrem będzie 
Szwajcar M o c r, osobisty przyjaciel Leni
na i Trockiego z czasów ich pobytu w Szwaj- 
lyt

ODSZKODOWANIE DLA WENEGYL
Wiedeń. P. A. T. Wiedeńskie biuro kore- 

gpondencyjne donosi z Lugatto. Wedle do
niesień dzienników Włochy zadają, by za 
szkody, wyrządzone napadem na Wenecyę 
zapłacono 5 miliardów w gotówce, a 10 mi
liardów w formie dostawy belaaa w  ciągu
r. v t .

Połączenie telefoniczne z Warszawą jest
praerwane, wobec czego nie otrzymaliśmy
sprawozdania z obrad Sejfon.

K R O N I K A .
Dziś dnia 21 marca W19 r.

Asvoaatf Polskiej PBżyczki PMShrewej
pabjrwić m im : (po potrącenia procentu):

100 markowe, koronowe, rub low e za WL96 
600 ,  »  4*472

1000 _ _ m «a SM.ij
« » 0  ” .  -  “

10000 „  * *  9*94.45

„  Z  a i u t i .
UROCZYSTOŚCI KOŚCIUSZKOWSKIE. W  nie

dzielę 23 b. m , a zatem w pizeddzień obchodu, 
odbędzie się uroczysty _ wieczór w sali -Sokoła**. 
Program uroczystości jest następujący: i )  Hymn 
„Gaode Mater Polonia" odśpiewa chór akademi
cki pod kier. prof. Bolesława Wallek-Walewskie- 
go. 2) Słowo wstępne imieaiem Sokoła —  wicepre
zes Rosiński. 8) Uroczyste przemówienie rektora 
Morawskiego, prezesa Komitetu ©bywatełskirgo. 
4) Recytacya ostępu „Przysięgi na Rynku Kra
kowskim" z Insurekeyi Reymonta —  p. Leonard 
PoAcza, artvsta teatru m. 5) Pieśni żołnierza pol- 
lkiego w układzie prof. Walewskiego, wykona 
ehór akademicki pod kier. kompozytora.

Staraniem kasyna wojskowego odbędzie się 
w niedzielę dnia 23 b. m.. punktualnie o godz. 11 
przed południem poranek literacko-arttstyczny, 
neświęcon' j.aniięci Tadeusza Kościuszki. Prrle
gi ;lt pro'. Lir Józef Flach da historyczny przegląd 
poezyi polskiej, opiewającej Naczebuka. pray- 
czem uwzględnione zostaną również i niezuane 
u nas ntwory. powstałe na emigracji, pochodzące 
z pod pióra tak wybitych poetów. Jak Fr. Ksaw. 
Pustowski i inni. Prele’-cyę ilustrować będzie re
cytator Dr Bronisław Keller, który odczyta naj
wybitniejsze utwory o Kościuszce, między nimi 
ustępy z Jnsurekeyi" Reymonta i najnowszych 
poetów. —  Bilety na ten poranek sprzedaje już 
firma W. Rudnickiego w Rynku gł„ Linia A-B.

W O LN Y DZIEŃ OD NAUKI. Rada szkolna kra
jowa, chcąc umożliwić młodzieży szkolnej wzięcie 
udziału w manifestacji, nrządzonej celem uczcze
nia 125-letnioj rocznicy przysięgi Tadeusza Ko
ściuszki. zwolniła ją w  dniu 21 b. m. od nauki 
szkolnej.

Z TEATRU IM. SŁOW ACKIEGO komunikują: 
Dzisiaj po raz drugi „Nieboska komedya" Z. Kra
sińskiego, która powtórzona bodzie jutro. W  nie
dzielę, z okazyi uroczystości Kościuszkowskich, 
wmawia teatr ..Kościuszkę pod Racławicami", któ
ry, oprócz zapowiedzianych trze* h przedstawień, 
powtórzony będzie jeszcze w e  w t o r e k  25 i t o  
d.w.i;.k.r.o.t.n.i.e: p.o p o ł u d.n.i.n i w i e c z o- 
r r  m. We środę 26 „Nieboska komedya".

IM IENINY NACZELNIKA PAŃSTW A. Biuro 
pr.sOWH urzędowo ko mu niknie: Generalny delegat 
Dr Gałecki wysłał dziś pod adreeem k&neełaryi 
•y ilnej Naczelnika państwa w Warszawie nastę
pujący telegram: „Z licznych stron kraju etrzy-

maiem szereg telegramów z życzeniami z okazyi 
imienin P. Naczelnika państwa. Miło mi donieść
0 tych dowodach sz.czerych uczuć tutejszej ludno
ści i pozwalam sobie imieniem własnem i tutej
szych władz prosić o przedłożenie P. Naczelniko
w i państwa wyrazów najlepszych życzeń i głębo
kiej czci".

AUDYENCYE U GEN. DELEGATA DRA GA
ŁECKIEGO. W czoraj zjaw iły się na audyencyi 
u gen. delegata Dra Gałeckiego następujące oso
by: b. minister Dr Ustyanowslu, księża Tuszowski
1 Stec zakonu 00 . Jezuitów, gen, Dąbrowski, szef 
administracyjny Pata Ignacy Kozobudzki, delega- 
cya Rad robotniczej P. P. S. D„ prowadzona przez 
posła Dra Bobrowskiego, deputacya gospodnio- 
szynkarska, prowadzona przez kupca Olszowskie
go, b. naczelnik wydziału wojskowego K . Rz. Dr 
Rowiński, baron GćStz. „

PP. ANDREW S I W ILL IS  W  KRAKOWIE. Ba
w i obecnie w Krakowie kap. angiejski Fitz. Willes 
w rr.isyi urzędowej i amerykański attache z Bu
karesztu p. Andrews, oprócz nich- dwóch innych 
Anglików. P. Andrews powrócił właśnie z Prze
myśla, gdzie zwiedził i zbadał dokładnie cały front 
polski i był świadkiem ostatniej, świetnej ofenzy- 
wy wojsk polskich przeciw Ukraińcom. P. Andrews 
wyraża się z najwyższem uznaniem dla dzielności

t«kiego żołnierza, a co do Poznańczyków, to 
nhni wprost zachwycony. P. Andresw rozumie 

skonałe, co jegt Polsce potrzebne w  celu zwal
czenia bołszewizmu, szczególnie bolszewizmu 
wschodnio-galicyjskiego, zbadał te kwestye oso
biście i w rozmowach prywatnych wyrażał zda
nie, że Polska po-winna walkę przeprowadzić sta
nowczo, a koalieya powiuna pomódz je j dostar
czeniem wszystkiego, co jest ku temu potrzebne.

POCIĄGI CZER. KRZYŻA. Wczoraj przybyły 
do Krakowa 3 pociągi Czerwonego Krzyża, pro
wadzone przez ks. Pawła Sapiehę. Z pociągami 
przybył także Dr Moliński, który transporty sani
tarne, zawarte w nieb a przysłane Polsce przez 
koalicyę, z polecenie gen. delegata Dra Gałeckie
go objął w  Wiedniu imieniem władz polskich je 
szcze w ubiegły piątek. Jeden z pociągów p rzy 
wiózł środki i urządzenia przeciw-epidemiczne, 
drugi szpitale połowę, a trzeci był „maltański".

RUCH KOLEJOW Y DO W IEDNIA . Dowiaduje
my się ze źródeł wiarygodnych, te na konferen
c ji w dniu 18 b. m. w  Cieszynie, o której już do
nosiliśmy, odbytej przy udziale _ przedstawicieli 
kolejnictwa polskiego z Krakowa i czeskiego z O- 
lomnńca, ustalono definitywne warunki, pod jaki
mi może być otwarty ruch pociągów z Polski do 
Wiednia, z tem zastrzeżeniem, że polskie pociągi 
dochodzić będą tylko do Bogumina. Podróżni bę
dę się musieli przesiadać w Boguminie i Brzesla- 
wiu (Lundenburg). Dyrekcya krakowska przesiała 
projekt umowy 19 b- m. do zatwierdzenia rządo
wi w Warszawie. Tosamo uczyń i1 i delegaci czescy, 
odsyłając ze swej strony projekt do zatwierdze
nia rządu praskiego. Zatwierdzenie _ tych umów 
przez rządy jest oczekiwane w dniach najbliż
szych, poczom ruch będzie natychmiast, otwarty.

Połączenie kolejowe z Czechami, aczkolwiek nie
oficjalne, istnieje już przez Cieszyn. Należy mieć 
paszport, poświadczony przez k o n s u l a  j n g o -  
R.ł.o.wj.a.ń.*Jc.i.eg.o w Kj^,k,o,w4,e, urzędujące
go w  zastępstwie konsula czeskiego. Połączenia 
przez linię Bogumin-Dziedzice jeszeze niema.

Zc Śląska donoszą nam, że ed środy dochodzi 
regularnie poczta z Czech.

G IEŁDA PIENIĘŻNA W  KRAKOW IE. Wydział 
skarbowy Komisyi Rządzącej zatwierdził prowi
zorycznie statut założonej w styczniu b. r. giełdy 
pieniężnej ! zezwolił na jej uruchomienie, a ró- 
wnoeześme ustanewił dla niej komisarza giełdo
wego w  oeehie tutejszego radcy skarbowego Dr 
Wiktora Gajewskiego. Na tej podstawie odbyło 
się wczoraj uroczyste otwarcie giełdy w  obecności 
tegoż komisarza, przy współudziale dyrektorów i 
zastępców tutejszych instytucyj finansowych, oraz 
członków giełdy.

Zebranych powitał prezydent p. Tadeusz Epstein. 
przedstawiając w  krótkości cele i zadania nowo 
powstałej ŻBStytnoyi. NaatepiJe odbyło się pier
wsze zwyczajne •okonie giełdowe, pocaem pray- 
stąpiono, w  sposób s tata tem przepisanym, do n- 
stalenia kursów. Z okazyi otwarcia giełdy prze
znaczył wydział giełdowy kwotę K  500 na gło
dnych Lwowa.

POMOC OD AMEK. CZER. KRZYŻA. Otrzymu
jemy następujące pismo: Niezwykłą pomoc otrzy
maliśmy od Towarzystwa Czerwonego Krzyża 
amerykańskiego, od oddziała rzymskiego, miano
wicie poprzednio przysłano nam cztery wagony 
z lekarstwami, konserwami, bielizną i przyrząda
mi lekarskiemu obecnie ofiarowano nam jeszcze 
większą ilość, która obejmie od 16 do 80 pełnych 
wagonów. Jest to przeważnie zasługa wielkiego 
przyjaciela naszego narodu, kapitana Ugona Peilo- 
grim z Czer. Krzyża amerykańskiego, któremu na
leży się prawdziwa cześć i wdzięczność, że nasz 
kraj, pozbawiony najprostszych środków leczni
czych, otrzymał tak cenny zasiłek. Cały ten trans
port jest już w drodze i zna niebawem nadejść do 
Tow. Czerwonego Krzyża w Krakowie.

Proszę Wszystkie dzienniki poJsldo o powtó
rzenie przynajmniej w  skróceniu powyższego Bpra 
woedania.

Ka. Dr Tadeusz K r n s z y ń s k L
SPR A W Y MIEJSKIE. Onegdaj odbyło się, pod 

przewodnictwem wiceprez. Sarego, posiedzenie 
sekcyi ekonomicznej wspólnie z komisyą dla spraw 
dzielnicy XXII Podgórze, na którem uchwalono 
sprzedaż parcel gminnych na Zabłoełn na eełe 
rozszerzenia już istniejących zakładów przemy
słowych, oraz rozpatrywano sprawę zamiany grun
tów przy stacyi Bonarka. Dla tej sprawy wybrano 
suhkomitet, mający zbadać sytuacyę na miejscu, 
oraz przedstawić sekcyi ekonom, wnioski.

Następnie odbyło się posiedzenie sekcyi ekono
micznej, na którem nchwalono zamianą skrawków 
grunta w celu regulacyi uL Madalińskiego w Dz. 
XI (Dębniki), przyznano szereg kredytów doda
tkowych, oraz zezwolono na virement w różnych 
działach budżetu r. 1917/18 i 1918/19, a wreszcie 
uchwalono nowe warunki co do sprzedaży parcel 
na gruntach pofortecznych. Rozpatrywane spra
wy będą przedstawione do decyzyi Radzie tn. na 
jednem z najbliższych posiedzeń.

OSZUSTWA W YW OZOW E. PierwBzą seryę 
aresztowanych w tej skandalicznej aferze po prze- 
ptrowadzenin wstępnego śledztwa policyjnego od
stawiono do sądu kraj. karnego, oprócz Heleny 
KopyBtyańskiej. uprzednio odstawionej do sądu. 
Wczoraj odstawiono do więzień sądowych Olgę 
Limbarao, Adolfa Pilzera, Maksa Roscnzwoiga. 
Maksa Aprila, Lesława Dettlowa, inżyniera, Adol
fa Dujanowicza, urzędnika, zajętego w Urzędzie 
wywodu i przywozn K. Rz.. Bronisława Mickułę, 
urzędnika rafineryi nafty w Trzebini, N. Neufelda, 
zastępcę dyr. rafineryi nafty w Trzebini, Rozalię 
Katz, tonę majstra blacharskiego w Krzeszowi
cach, Izydora Lewingera, dyr. komereyalnego ra- 
fineiyi nafty w Trzebini. Stwierdzono, że handel 
certyfikatami wywozowymi kwitnął na wielką 
skalę i że ceny sprzedały tych certyfikatów wa
hały się od dwóch tysięcy do 15 tys. koron za 
waeon narafinv.

W  da leżem śledztwie wyszło na jaw, że w  tych 
karygodnych macliinacyach brały udział jaszcze 
Inne osoby. Jedna z osób aresztowanych poprze- 
nio, zeznała, że główną winą w tej sprawie pono
si Zygmunt Cygnarowicz. adjunkt magistratu, któ
rego również aresztowano. Żył on nad stan i tem 
zwrócił uwagę władz. Dalsze senzacyjne areszto 
wania mają niebawem nastąpić.

ARESZTOWANIE BOLS/CW7KOW W  KRA
KOWIE. W  ostatnich ezasach połicya aresztowała 
8 osób pod zarzutem uprawiania propagandy bol-

BoewicłdcJ. Rozrzucali oni odezwy, przemycone 
z Zagłębia Dąbrowskiego. Aresztowanyini są prze
ważnie robotnicy, jest takie wśród nieh jeden 
słuchacz praw i jedna słuchaezka medycyny.

FA ŁSZYW E  B A N K N O TY . W  ostatnim czasie 
pojawiły się w Krakowie w  wielkiej ilości fałszy
we banknoty 206-koronowe. W  toku śledztwa n- 
dało się policyi wpaść na ślad osób. pozostają
cych w  styczności z fałszerzami. Osoby te puściły 
w obieg około pół miliona fałszywych bankno
tów. Dotąd aresztowano 9 osób, mianowicie: Aro- 
na Samuela Lichtiga, handlarza win^ siostrę jego 
Feiglę, kuz. Esterę Treller, teściów lich tiga  Seliga 
Trollera, rzezaka gm. izraei*ckiej i żonę jego Sarę. 
W  związku z tą sprawą aresztowano Nachmana 
Grunfelda ze Zelowa, Menasehego Freimana z 
Piotrkowa, Rozalię Zduńską t Łodzi i Mojżesza 
Engelsteina. Dalsze dochodzenia w tej sprawie są 
w toku. Od Le.hitiga odebrano marki i ruble, war
tości blisko 250.000 koron, które uzyskał przy 
wymianie falsyfikatów. Naato znaleziono u mego 
około 600 fołszywrch 20O-koronówek.

DODATKOóYY P R ZY D Z IA Ł  M ĄKI. W  uzupeł
nieniu notatek, jakie pojaw iły się w‘ pismach kra
kowskich z powodu wczorajszych obrad Komisyi 
aprow. w  magistracie, nadmienia się, że W ydział 
aprowizacymy K. Rz. przydzielił magistratowi m. 
Krakowa dodatkowo jeden wagon białej mąki 
amerykańskiej, eelom pokrycia zapotrzebowania 
chorych, karmiących matek, oraz dzieci, o iłe zo
stanie urzędownie indywidualnie stwierdzona po 
trzeba dystycznorjo. względnie intenzywniejszego 
mącznego odżywiania. Pena tej mąki wynosi w  
drobnej sprzedaży 3 K  30 h za 1 kg.

ZAK AZ PRZYW OZU OBCeJ W ALU TY . Z W ar
szawy donoszą: W  myśl ustawy z dnia U  marca 
b. r. w sprawie czasowego zakazu przywozu zna- 
ków  płatniczych w walucie* austryackiej, niemie
ckiej i rosyjskiej, zarządzono między innemi, że 
urzędy celne mają żadać od każdego, kto przy
bywa z zagranicy, aby deklarował wysokość po
siadanych sum w walucie austryackiej, niemie
ckie lub rosyjskiej, oraz kuponów procentowych 
i dywidendowych,_ opiewających na walutę koro
nową, markową i rublową z wyiątkiem emisyi 
krajowej. Uchodźcy, powracający do kraju, o ile 
od 1 kwietnia z. r. wracają po faz pierwszy, oraz 
jeńcy i robotnicy, którzy mają odpowiednie legi- 
tymacye, mogą przewozić sumy, nie przekracza
jące 800 mk., względnie 1000 K, względnie 400 
rb. Prawo to pr/.ysługuie obywatelom państwa 
polskiego,^ osobom wyraźnie polskiej narodowości. 
Uchodźcy/- przekraczający wschodnio granice pań
stwa, mają prawo do przewiezienia sum do 4000 
rb. W szyscy podlegają rew izyi osobistej, a pienią
dze niezdeklarowane władza konfiskuje. Dla prze
syłek i listów pocztowych, oraz przesyłek kolejo
wych wszelkiego rodzaju ustanowiono rew izyę na 
granicy. Wszelkie znalezione sumy w powyższych 
walutach podlegają bezwzględnej’ konfiskacie na 
rzecz skarbu państwa. Do osób, podróżujących pa
szportami dyplomatycznymi, nie stOBuje się ża
dnych ograniczeń.

Zawiadomienia ł komunikaty.
W Y K ŁA D  KS. ORACZEWSKIEGO. Dzisiaj, 

w piątek, o godz. 5 popoł. w sali konferencyjnej 
magistratu odbędzie^ się zebranie, na którem zna- 
ny w Królestwie działacz i znakomity mówca, ks. 
Czesław OraczewBki, przybyły z Warszawy, będzie 
referował o potrzebie stworzenia konfederacji 
polskich zrzeszeń i instytucyj i o ich celach. 
Pierwmza powBtala Konfederacja w Warszawie 
liczy przeszło 200.000 ezłonków. Istnieją już podo
bne w  Łodzi, Poznaniu i t. d. Spodziewać się na
leży, że na wykład pospieszy liczna publiczność, 
aby poznać program pracy, jaki przedłoży ks. 
Oraczewski.

KOMITET OBRONY KRESÓW POLSKICH  
składa podziękowanie pani Bohusz Hellerowej, ini
cjatorce rautu na rzecz potrzebujących mieszkań
ców Lwowa. Dochód w  kwocie 21500 kor. zostanie 
dla nieh w  pełni użyty. Pochód z koncertu 12 b. m. 
w restauracji „Polonia" wynosi 1.750 K. 82 h. Ko
mitet wyraża podziękowanie tak właścicielom re
stauracji pp. Będzowskiemu i Hajto, którzy nie- 
tylko złożyli 800 Ł  podatku, ale zaofiarowali n 
siebie koncert, jak również pp. artystom: Ludwi
gowi, Hendriehównie, Zrnkowowi i Walewskiemu 
za ochotny współudział. Zbiórka w lokalach pu
blicznych 9 b. m. przyniosła 6.505 Ł  86 h.

Donieść zarazem mnsimy, że sekcja skarbowa 
z wysiłkiem największym spełnia swoje zadanie 
przeprowadzania zbiórki-po domach. Jeśli panie 
komitetowe w niejedno miejsce jeszcze nie dotar
ły, jeśli niejednego grosza ofiarnie przygotowanego 
nie podjęły, , to winny temu przeszkody, w któ
rych osunięciu i ogół winien być pomocny. Z po
wodu częstej nieobecności mieszkańców, odwiedzi
ny muszą kilkakrotnie się powtarzać —  choroby 
wielu ochotnym przeszkodził w pracy. To toż 
komn na sercu leży sprawność zbiórki i szczerze 
ma przygotowaną ofiarę, niech tej ofiary dopełni 
i złoży ją osobiście w Uniwersytecie Jagieł, sala 
65, między godz. 4—6 wieczór.

Za Komitet: Helena d‘Abancourt, H. Rodakow- 
ska, Henryka Sienkiewicz owa, Idałia Pawlikowska.

ZEBRANIE INFORMACYJNE w sprawie współ
działania Towarzystw i Korporacyj odbędzie się 
w piątek 21 b. h l o godz. 6 popoł. w sali konfe
rencyjnej magistratu krakowskiego. Na zebraniu 
przemawiać będzie ks. prof. Dr Oraczewski.

ODCZYT. W  piątek 21 b. m. odbędzie się 7-mv 
odczyt ks. Hortyńskiego T. J. p. t. „Spirytyzm 
i spirytuaitzm" z cykiu odczytów fflozfii przyro
dy, w  sali zakładu mineralogicznego. Gołębia U , 
II p— o godz. 6 wieczór.

POWSZECHNE W Y K ŁA D Y  UNIW ERSYTE
CKIE. Dnia 21 i 22 b. m. odbędą się wykłady dy
rektora Banku przemysłowego Dr Marcina Szar- 
skiego p. t. „Banki i "pieniądz w Polsce".

KONCERT CHÓRU AKADEMICKIEGO I ADY  
SARI, sławnej koloraturowej śpiewaczki, odbę
dzie się w sobotę 22 b. m. w sali „Sokoła . Kon
cert obudził u nas tak żywe zainteresowanie, że 
większa ezęść biletów jest już rozsprzedaną, nie
liczne są do nabycia u J. Rudnickiego, Linia A-B.

PORANKI MUZYCZNE. W  niedzielę dnia 23 
b. m, odbędzie w sali Tow. lekarskiego poranek, 
poświęcony muzyce włoskiej: Corielliemu i Scar
lattiemu. Jako prelegent wystąpi Dr Józef Reiss, 
w części ilustracyjnej L. Marek-Onjszkiewicz 
(śpiew), Dr Eber-Klechniowski fskrzyjiee), i S. 
Lipski (fortepian). — W e wtorek dnia 25 b. m„ 
L j. w święto N. P. Maryi, odbędzie się poranek 
o twórczości Rossiniego, ^kompozytora „Cyrulika 
Sywilskiego". Prelegentem bedzie Dr Z. Jachime- 
cki, ilustratorami zaś Marya Ożegalska (sopran), 
Alfred Rawicz (tenor) i Stanisław Tarnawski (bas). 
Bilety do nabycia u J. Rudnickiego, Linia A-B, 
oraz przy wejściu na salę.

ROBERT PERUTZ, prof. Konserwaturyum mu
zycznego w Chille, którego prasa amerykańska 
postawiła w rzędzie najwyhitnieiszych potenta
tów gry skrzypcowej, wystąpi u nas w przejeździć 
dnia 25 b. m. w sali „Sokoła". Znakomitv arty
sta odegra kompozycje: Sindinga. Dyoraka. Wie
niawskiego, Tartiniego. Paganiniego i innych —  
Bilety do nabycia n .1 Rudnickiego. Lina A-B.

CZTERY ODCZYTY JAN*  *»łFTRZYCKlEGO  
odbędą się w Krakowie w K (llegium wykładów 
naukowych (Rynek gł. A-B, 1. 39). Pierwszy odczyt 
p. t. „Knlt Erosa w  nieśni antycznej" we wtorek 
25 b. m. Odczytowi towarzyszyć będz.ie flostra- 
cya muzyczna Mich. ŚWierzyńskiego w wykona
niu kompozytora, oraz mełorecytacya (przekłady 
PieUzyckiego z poezyi antycznej) w wykonaniu

u t y s t  teatru tm. Słowackiego: Róży Łuszczki© 
wka-GaDowaj i Tad. Białkowskiego. —  Drugi od
czyt Pietrzyckiego, p. t  „Nieznane szczegóły o 
Słowackim w 8rwajcaryi", we środę 26 b. m., 
trzeci p. t. -Siadem ruin i pomników" (wspomnie
nia z Włoch) we czwartek 27 b. m„ a czwarty p. t. 
„Pośród jezioT błękitnyeh** (s wędrówek po Szwaj- 
caryi) w piątek 28 b. m. —  Początek wszystkich 
odczytów o godz. 6 popoł. Bilety wstępu po 2 K 
wcześniej do nabycia w kanc. Kollegium.

HANDLOW CY, zgrupowani w Stowarzyszeniu 
kupców i młodzieży handl„ zawiadamiają kolegów 
Polaków-chrześcijan, by gremialnie przybyli w nie
dzielę 23 b. m. o godz. 11 i pół, ul. Smoleńsk 19, 
na zgromadzenie z porządkiem obrad: 1) Sjjrawa 
utworzenia centralnego ogólno-polskiego Związkn 
chrześc. pracow. handl. z siedzibą w Warszawie; 
2) sprawa walnego zgromadzenia Stow. kup. i 
młodz. handl. w dniu 29 b. m.

KURS DLA PRZEWODNIKÓW WYCIECZEK. 
W krótce — rozpocznie się ruch wycieczkowy w ce
lu zwiedzania zabytków Krakowa. Pragnąc uła
twić zwiedzającym poznanie tych zabytków, Aka
demickie K olo  Towarzystwa Szkoły Ludowej za
mierza zorganizować kura dla przewodników w y
cieczek. Dotychczas głównie młodzież akademicka 
prowadziła ten dział pracy oświntowei. Zarząd A- 
kademickiego K ola  T. S. L. zwraca się przeto do 
Szan. Kolegów  i Koleżanek, którym sprawa o- 
światy nie jest obojętną, aby wrnełniąjąe lod-m 
z tradycyjnych obowiązków młodzieży aknd mie 
kiej, zapisywali się na wvżej w-mmniony kurs. 
Zgłaszać się można w lokalu Akad. Kola T. S. L. 
ulica Jabłonowskich L. 10 '12 od godz. 12— 1 w po
łudnie do dnia 25 marca b. r.

„M A S K I" w zeszycie 5 zawierają między inne
mi: artykuł dra J. Wilczkowskiego, w sprawie za 
łożenia Akademii Architektury w Krakowie, dok. 
noweli St. Grabińskiego, oraz dalszy ciąg pracy 
Boy ‘a (przekład z Diderota), impresję K. Tnbi 
czyka („O czy"), ntwory J. P ietrzyckiego i V. H. 
Szpyrkówny; W  części sprawozdawczej W . Emski 
omawia nową monografię o Mickiewiczu .1. K al
lenbacha: A. Waśkowski daje rozbiór grafiki An
ny Gramatyki-Ostrowskiej. Zeszyt zdobią repro
dukcje i winiety pomysłu Gramatyki-OstrowBkiej.

N A  ŻYW NOŚĆ D LA  LW O W A  złożono w dal 
szym ci^gu w administracyi ..Głosu Narodu": Dom 
ludowy przy cementowni „K lucze" 126.40 K ; A. 
Mantcrys „K lucze" 10 K ; Anna Grad/ińska od 
dzieci szk. im. św. Kingi w Kaiiiiu.jce W . 25.50 K ; 
Jam (nazwisko nieczytelne) z Leżajska 50 karbo
wańców. Dzieci szkoły 4 ki. żeńsk. w Niepołomi
cach, dla głodnych dzieci Lwowa 55.40 K ; Kalol. 
Stow. młodzieżv po'akiej w Ciężkowicach 100 K; 
Ks. Ka-jdas 10 K ;  Ks. Tmsak Szaflary 100 K ; Jan 
Bilczewski 50 K ; U. kl. szk. 4 kl. żeńsk. w Ja
worznie 10 K ; J. K . 5 K ; L. Zuławiński od dzieci 
szkoL z Lutomiorza 70 K ; Generałowa Gołogórska 
zebrane na pikniku dnia 4 marca 310 K ; Pracowni
cy Urzędu pocztowego w Miechowie, a mianowicie: 
Wolak 40 K , Kalafarski 12 K . Paczkowski. Pakuła. 
Stępniowski i Banasik po 10 K, Duda 4 K. Krzv- 
stanek i Palmowski po 2 K: Paweł Mazurek, dla 
uczczenia pamięci ś. p. Aifonsyny Dzieduszyrkiej 
50 K ; J. G. 1 K ; Dzieci szk. 4 k). w Sierszy wodnej 
67.77 K; Szkoła PP. Augustyanek 50 K : Z. Biskup
ski zebrane na wiecu w Wiśniczn 60 K; J. Chrza
nowska zebrane w towarzystwie znajomych 100 K ; 
K . Oesarczyk zebrane na wiecu w Starym Sączn 
350 K ; Zebrane na rantach w Kazim ierzy W . 350 
K ; Kuchnia oficerska D. O. G. w/m. 42.7Ó K : Kor
pus oficerski 18 pp. 10GL40 K ; Urzędnicy fabryki 
„Lubna" 176 rubli.

Repertuar teatru niej. Int. J. Słowackiego. 
P i ą t e k :  „NW wsŁa komedya" Z. Krasińskiego. 
S o d o t a: „Nieboska komedya" Z. Krasińskiego. 
NJ.o.d.z.i.e.ljt: Pojioł. „Kościuszko pod Racła

wicami" L. Anczyca; wieczorem „Kościuszko pod 
Racławicami".

R epertuar m iejskiego teatru powszechnego.
P i ą t e k :  „17“ („Weseli obijacze").
S o b o t a :  Popoł. „Dzwony z Comevflie"; wie

czorem „Lalka".
N i e d z i e l a :  PopoŁ „Krakowiacy i górale";

wieczorem Uroczysty wieczór Kościuszkowski

Ważne dla Pań!
Wskutek dłuższej przerwy w koinunUca- 

cyi między Wledtmiem a Krakowem, brak a 
nas aiMTnaili najświeższych mód wiedeńskich, 
zwłaszcza wskutek zbliżającej się szybkim 
krokiem wiosny daje się dotkliwie odczu
wać. Warto praeto skorzystać z jedynej 
sposobności zapoznania się z nowościami 
tamtejszych magazynów mód i oglądać naj
nowsze modele kostyumów sukien i kapelu
szy wiosennych wiedeńskich na filmie wy
świetlanym od piątku 21-go przez tydzień 
w kinie „O PIE KA1*, Zielona 17.

Lenin, Trocki, Joffe na różnych uroczy- 
j stościaoh w Petersburgu i Moskwie, deTila^ 
] da czerwonej gwardyi. przemowa komisarza 
wojskowego na „Czerwonym placu" po raz 
pierwszy na filmie od piątku 21 w  kinie 
„O PIEKA".

*' *

MIAY MAY jest jedną z na.jpiękniej8zyeh 
i najświetniejszych artystek filmowych te
raźniejszości. Że jej sława i powodzenie są  
uzasadnione, każdy przyzna, jeśli oglądnie 
ją w jej popisowej roJi dramatu „Promień 
światła w ciemności", wyświetlonogo obe
cnie w kinie „OPTEKA", Zielona 17.

Farbuje i czyśc* chemicznie
pięknie i szybko, ho

w 8 liniach.
wszelką garderobę i 1 p. tylko f f  9C
pralnia chem. 1 srl. farhia' nia j j  W P 1 3 l f c W  
K ra k ó w  -  P o d g ó r z e ,  u l. N a d w iś la ń s k a  8. 
Filie: G rodzka  42, K arm elicka 9. Diuga 11 A ,  

Zw ierzyn iecka  15, Dietla 41.

Nauka, literatura, sztuka.
ALOJZA FRONCZ-HUB1SCHTO W A. Podrę

cznik do nauki kroju bielizny. Kraków, 1919.
Dotkliwą lukę w piśmiennictwie zawodowem  

polakiem usuwa nowy podręcznik, który po
służy zarówno samoukom do nabycia wiado
mości kroju bielizny jak również osobom, ma
jącym już wiadomości te z praktyki lub z teo- 

j ryi —  da sposobność pogłębić je i uzupełnić 
I wedle metody nowoczesnej nauki. Podręcznik, 
i zawierający blisko 300 rysunków z tekstem o-

pśującym  bieliznę męską, damską, dzisdęeą I 
pościelową, odda dobre usługi zarówno w  <*ko- 
łach nauczycielstwu i uczenicom, jak również 
pracownicom i samokształcącym się, a dzięki 
swej wartości naukowej, uzyskał aprobatę Ra
dy szkolnej krajowej.

N I D E S t A N E .

Otwarcie S ^ in a m ijm  w Łsifcijrje.
Polska Rada szkolna krajowa pozwolSa 

na otwarcie Seminairyum na.nczTciels.k.iogo 
żeńskiego przy szkole Sióstr BoromeuAzek 
w Łańcucie i powiouzyla kierownictwo Se- 
minaryum W. Ks. Walentemu Mazankowie

R e n fn o ś ć  ę m r t o w a
niedaleko Krakowa, złożona z około 20 morgów 
gruntu i ogrodu, murowanych objehtów. jak willi
0 9 ubik., c e g i e l n i ,  parter, douiku o 3 pokoinch
1 kuchni .oraz budcików  gospodarskich za o*»nę 
329.000 K (dług 80.000 K ) sprzeda B i u r o  kopna 
i sprzedaży realności Stanisława TunMiUo-.- icza 
w K r a k o w i e ,  ul. S.z.e.w.s.k.a 23, Telefon 
1405. (Godz. urz. od 10— 12 i od 4— 0).

Specja lis ta  chorób skórnych i wenem cznych

D r. B E R G E R  z e  L w o w a  m
ordynuie obecnie w Krakow ie. Niecała 5

ZAW IAD AM IAM  W S ZYSTK IC H  INRETESO- 
W A N YC H , że odebrałam zarząd mego majątku 
Olchawa i Kopaliny memu mężowi. W. P. Stani- 
sławi Macttdzińskiemu, a oddałam administrację 
całego majątku generalnemu pełnomocnik, owi
WP. Antoniemu Śmiałowsi-ieeui. Wobec tego \YP. 
Stanisław Macudziński nie ma prawa w mojem 
imienhi przedsiębrać żadnych czynności prawucch 
i zawierać, żadnych interesów w przedmiocie mo
jego majątku c.zy to ruchomego. czv nierucho
mego. Antonina Macadzbłska.

w a r s z a w s k i  s k b d  h
cu tr6v/ S r ; r ir t -

K r s k ó w , u l. Szew skis 1S ,
Walne Zebranie!

Niniejszem z a w i a d a m i a  Stow. teaL basy Po
grzebowej Członków swoich, te

W A L N E  Z B B W m K
odbędzie się w  dni o 23. marca b. r. o godzlnia 
51/, wieczór -w domu roboln czym pr y  ul. św, 
Tomasza Nr. 37. -  O liczny odział uprasza 

1233 Zarząd.

Z A K U O  OEBdYSTYCZSIY i
LU3WIKA ANGELUSA
Kraków, KarmaHcka 14, i p.

n L I L I A AA PBALIIIA BI ELIZ STY
Spółka z ogr. odpowiedz.

Kraków, ri. Dtaga 47,
irwtadamia P. T  Klientelę swoją, ta « *  dnta dzł- 
aicjazeto-Nzjrławjewstallcą garderobę do cbenWzmąa 
czys ictw ia i fw twwmia i wykonuj? takową staran ia  

w jak najkrótszym czasie 

p i l  I P  • Zyblikiewlcza 9, Garbaraka 2C,
1 l ł ' , L *  Gertrudy 29, Zwierzyniecka 20

„Ośw iadczenie"
nasze umiećcHóśmy w nrze 49 „Głosu Na
rodu" ze względów zastudniczych: aby p. Dy
rektor w tych poważnych dla nas czas&ck 
nie robił sobie chytrze reklamy z onót, fctó- 
tyoh wcale nie posiada.

„Odpowiedź" p. Dyrektora robi wraże
nie, jakoby niezupełnie wiadomem ara było, 
o co mus się rocchffkzi. Otóż oświadczamy 
jeszcze raz i wyraźnie: Zapełnię wątpimy w 
jakikolwiek Pański patryotyzm, bo Pańskie 
zasady i twierdzenia raz wygteaMne, nie 
zgadzają się z zasadami gło-.zonemi w in
nym czasie, a co najgorsze, nie zgadzają się 
one z Fańsłrhni czynami, na które rwtrzymy 
z blizka i nie przez szkła zabarwione.

Oświadcaywszy na zgiroinadsteniu publi- 
cznem, że Pan Aostryę naciągał i wyzyski
wał nie tylko w  celach „altrwistycznych", 
ale i dla oeoGistej korzyści, wykluczył Psun 
przea to swój austryacid patryotyzm. któ
ry przecież według słów Pańskich był głó
wną wytyczną jego życia.

Dziś dodać możemv jako obywatele Po
lacy —  i to z najwickszą przykrością —  że 
to Pańskie naciąganie począł już odczuwać 
dotkliwie Skarb nańsitwn polskiego.

Ani treść, ani forma naszego „oświadcze
nia" nie zdradzały chyba chęci do puowa
dzenia tak przykrej i pod każdym wzglę
dem nieodpowiedniej polemiki w dzienniku. 
Można było dla odparcia naszyćh zarzutów 
obrać włańciwezą drogę, niż umieszczanie 
odpowiedzi, odznaczającej się lichym dowci
pem i nie lepszem rozumowaniem, zdradza
jące wyraźny brak „głowy filozoficznej".

Ale p. Dyrektor wolał wystąpić w dzien
niku i bryzgnąć nam złośliwym zarzutem za
zdrości, uzbroiwszy się w świeży jeszcze 
pancerz patryotyzmu i onót obywatelskich 
ukuty z jego słów własnych.

De gustibus non eat, disputandum!
Dr Józef Wachowicz. Inż. Wl. Lammol.

A. Gutkowski.
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Podpisujcie polską pożyczkę.
W TEATRALNA KAWIARNIA I CUKIERNIA" . . . .  _  t

z osobistym współodziałem orof. Boi. Kooystynskiego.


